
XI rocznica wyzwolenia Rumunii

Kok X, Kraków. Środa 24.VIII.1955 r.

Wczoraj, 23 sierpnia, naród ru­
muński obchodził swe świę­
to narodowe — // rocznicę wy­
zwolenia kraju przez Armię
Radziecką. W dniu tym naród

polski życzy bratniemu narodo­
wi rumuńskiemu nowych suk­
cesów w budownictwie socjali­
stycznym, w walce o pokojowy
rozkwit ojczyzny Na zdjęciu:

fragment Hunedoarskiego Kom­
binatu Hutniczego w Rumunii.

Fot CAF

Polska dolegać
rzędowa
wyjechała
do Bukaresztu

Jan
Jan

Ludowej
brygady

"\Ą7 DNIU 22 bm. odleciała z War-
’’

szawy do Bukaresztu delegacja
rządowa PRL na uroczystości Święta
Narodowego — 11 rocznicy wy­
zwolenia Rumunii.

W skład delegacji rządowej wcho­
dzą: przewodniczący — Wiceprezes
Rady Ministrów, członek Biura Po­
litycznego KC PZPR Franciszek
Jóźwiak-Witold, członkowie — Prze­
wodniczący Państwowej Komisji Pla
nowania Gospodarczego, członek KC
PZPR Eugeniusz Szyr, Ambasado-
Nadzwyczajny i Pełnomocny PRL w

Rumuńskiej Republice
Izydorczyk i generał
Frey-Bieiccki.

•

P RZEWODNICZĄCY Rady Pań-
stwa Aleksander Zawadzki, Pre­

zes Rady Mmistrów Józef Cyrankie­
wicz i Pierwszy Sekretarz KC PZPR
Bolesław Bierut przesłali z okazji
święta narodowego Rumunii depe­
szę gratulacyjną do Przewodniczą­
cego Wielkiego Zgromadzenia Naro­
dowego RRL dr Petru Grozy, Preze­
sa Rady Ministrów RRL Gheorghe
Gheorghiu-Deja i Pierwszego Sekre­
tarza KC Rumuńskiej Partii Robot­
niczej Gheorghe Apostola.

Sztucztię zorzę"»

która oświetlałaby
ziemię
projektują stworzyć
włoscy uczeni

RZYM (Obsługa własna)
TV A kongresie naukowców włoskich

'

obradującym w ubiegłym tygod­
niu w Wenecji,
stworzenia „sztucznej zorzy"
mocą wysyłania fal radiowych
nosfery.

„Sztuczna zorza", mająca
świetlistej kuli dziesięć razy
szej od księżyca i znajdująca
odległości 75 km od powierzchni zie­
mi, oświetlać miałaby powierzchnię
około 10 tys. km kwadratowych.
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Zwiększają się
dostawy zboża
w woj. krakowskim

T LOSC dostaw zboża zwiększa się
zdnianadzień.Itakwdniu20

bm. dostarczyły zboża powiaty: Pro­
szowice — 168,3 tony, Dąbrową Tar­
nowska — 123,8 tony, Miechów — 78
ton, Olkusz — 65,6 tony, Brzesko —

40,9 tony, Kraków — 53,3 tony.
Rolnicy z pozostałych 10 powiatów

przywieźli również ziarno do punk­
tów skupu, ale w znacznie mniej­
szych ilościach.

Wprawdzie — jak dotąd — ogólna
ilość dostaw nie jest jeszcze dosta­
tecznie duża, aby zapewnić termino­
we wykonanie planu miesięcznego —

ale zwiększa się systematycznie.
Świadczy to, że większość rolników
naszego województwa ukończyła o-

późniony w bieżącym roku sprzęt
zboża i przystąpiła do onilotów.

(mar)
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Juty© Ssłron,

Załoga KZWME
znów pierwsza

we współzawodnictwie
TUŻpo razdrugi wtymroku za-

J łoga Krakowskich Zakładów Wy­
twórczych Materiałów Elektrotech­
nicznych zajęła pierwsze miejsce w

kwartalnym współzawodnictwie mię­
dzy zakładami, podległymi Central­
nemu Zarządowi Przemysłu Kablo­
wego.

Sztandar przechodni, który otrzy­
mała za pierwszy kwartał, pozostaje
więc nadal w jej posiadaniu. (1)

W Sudanie
trwają nadal walki
Brytyjskimi samolotami

rząd Azhari

przerzuca wojska
do okolic objętych
pcwstaniem

LONDYN

W SUDANIE południowym trwają
krwawe walki między wojska­

mi Sudanu południowego, które po­
wstały przeciwko rządowi Azhari, a

wojskami rządowymi przerzuconymi
drogą lotniczą z Sudanu północne­
go.

Z ostatnich doniesień wynika, że
w rękach powstańców znajdują się
miasta Yei (około 40 km od granicy
z Kongiem Belgijskim) oraz Torit
położone na wschód od Nilu. W dal­
szym ciągu przerzuca się wojska Su­
danu północnego brytyjskimi samo­
lotami wojskowymi, które przybyły
z baz na Bliskim Wschodzie. Samo­
loty te obsługiwane są przez pilo­
tów brytyjskich.

(Dalszy ciąg na str. 2)
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Nowoczesny system

budowy wielkopłytowej
w Iłowej Hucie zdaje egzamin

— stwierdzają inżynierowie Ośrodka

Technicznego Normowania Pracy
\Ą7 NOWEJ Hucie pracuje od pew

’ ’

nego czasu drugi w Polsce
(pierwszy istnieje w Poznaniu) Ośro
dek Technicznego Normowania Pra­
cy. Obejmuje on swoją działalno­
ścią trzy województwa poiudijjpwej
Polski.

Zadaniem Ośrodka jest zbieranie
obserwacji na terenach, gdzie odby­
wają się wielkie prace budowlane
murarskie, ziemne itp. Na podsta­
wie zebranych obserwacji inżyniero­
wie — pracownicy Ośrodka — usta
lają, czy organizacja robót jest pra­
widłowa i czy prace wykonuje się
zgodnie z warunkami technicznymi.
Opracowane wnioski odsyła się na­
stępnie do Centralnego Ośrodka w

Warszawie, zorganizowanego przez
Ministerstwo Budowy Miast i Osie­
dli. Wnioski te służą Ministerstwu
do wydawania zarządzeń, dotyczą­
cych zmiany systemu pracy, orga-
n.zacji brygad na budowach itp.
Wnioski te służą do opracowywania
tzw. katalogów norm t cen, regulu­
jących m. in. stawki zarobków
wszystkich pracowników budowla­
nych.

Ośrodek nowohucki interesuje się
przede wszystkim nowoczesnym bu­
downictwem gotowych płyt i bloków
prefabrykowanych. A więc inżynie­
rowie Ośrodka badają technikę mon

tażu stropów, schodów, ścian prefa­
brykowanych. dokonywanych przy
pomocy żurawi. Badają również pro
dukcję prefabrykatów itp.
j\l A podstawie osiągniętych do-
1 tychczas obserwacji Minister­
stwo Budowy Miast i Osiedli opra­
cuje w niedalekiej przyszłości nie­
istniejący dotychczas „Katalog
Norm i Cen dla budownictwa wiel­
kopłytowego". Trzeba podkreślić
przy tym, że katalogi dla wielu ro­
bót budowlanych ulegną również
pewnym nieuniknionym, potrzebnym
życiowo zmianom.

— Jak oceniacie
przy budowie miasta
przed 5 miesiącami
wielkopłytowe? — zapytał przedsta­
wiciel „Echa" zastępcę kierownika

nowohuckiego Ośrodka, Juliana Kna
fla.

— Budownictwo wielkopłytowe

wprowadzone
Nowa Huta
budownictwo

2-tysięczne dziecko
urodziło się
w Nowej Hucie
tu izbie porodowej

Q -TYSIĘCZNE dziecko urodziło się
~ przedwczoa-aj o godzinie 13.55 w

izbie porodowej w Nowej Hucie. Jest
to dziewczynka, córeczka Ireny Pa­
luch i jej męża, pracującego w kom­
binacie Huty im. Lenina.

Zarówno matka jak i niemowlę
czują s:ę doskonale. (1)

JEDWAB jest jednym z najwaz-
niejszych artykułów eksnorto-

wych Chin. Przeszło 60

dukcji krajowej pochodzi
nich Chin. Na zdjęciu:
szkoły jedwabniczej we

Chinach zbiera kokony.
(Fot. CAF)
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rozwija się w Nowej Hucie na ogol
korzystnie i przebiega prawidłowo
Rzecz jasna jednak, że montaż płyt
stropowych czy bloków ściennych
odbywa się dotychczas jeszcze bar­
dzo powoli... To przecież nowość i
nieprzywykli do tej metody budow­
niczowie nabierają obecnie w

'

tyce doświadczenia, ucząc się
na popełnianych błędach...

Dlatego obserwacje czynione
nas w obecnym początkowym
sie, gdy wydajność pracy przy
tażu prefabrykatów jest jeszcze ni­
ska, służyć mogą wyłącznie dla ce­
lów planowania. Ustalenie cen dla
katalogów nastąpi dopiero w później
szym okresie, kiedy załoga zatrud­
niona przy ljiontażu nabierze wpra­
wy. (EM)

I fcroku i Algerze toczą się
regularne działania wojenne

1000 zabitychciągu 48 godzin
Zginął naczelny dowódca

wojsk francuskich w Maroku

W

PARYŻ
r^ZYŻBY w Afryce PółnoeneJ roz-

”vJpoczęła się wojna?" — zapytu­
je dziennik „Liberation" w związku
z ostatnimi tragicznymi wydarzenia­
mi w Algerze i Maroku. Cała prasa
francuska z ogromnym zaniepokoje­
niem pisze o tych wydarzeniach pod­
kreślając w tytułach, że w ciągu 48
godzin zginęło w Afryce Północnej
blisko tysiąc osób.

Zdaniem szeregu
Algerze I Maroku

prawdziwe działania

czym ze strony francuskiej bierze w

nich udział piechota, lotnictwo, ar­
tyleria, oddziały pancerne i spado­
chroniarze.

Z doniesień prasowyeh wynika, że

dzienników, w

rozpoczęły się
wojenne, przy

Krakowianie

przyjęli entuzjastycznie
występy
chińskiego zespołu
artystycznego
W O BYL niezapomniany wieczór.
A Występ chińskiego młodzieżowe­

go zespołu artystycznego w hali
Gwardii w dniu 22 bm. zachwycił kra
kowską publiczność.

Młodzieżowy zespól artystyczny —

zdobywca wielu nagród na V Festi­
walu Młodzieży i Studentów — skła­
da się z młodych artystów Opery
Chińskiej. Część zespołu, która od­
wiedziła Kraków, pokazała nam frag
menty z chińskich oper klasycznych
oraz pantominy.

Któryś z widzów powiedział: „Nie
znam języka chińskiego, a przecież
rozumiem wszystko, co mówią i śpie­
wają". Możemy to wszyscy za nim

powtórzyć. Niewiarygodna wprost
precyzja i artyzm każdego gestu i ru

chu, żywa mimika pobudzają wy­
obraźnię widzów, czyniąc sztukę da-

lek.ego kraju bliską i zrozumiałą.
Świadczyły o tym burzliwe oklaski

nagradzające np. „Polowanie na ty­
grysa", fragmenty pięknej, starej o-

nowieści „Dwoje do jednej dzikiej
gęsi", czy też historię o dziewczynie,
którą stary rybak wiezie łodzią do jej
ukochanego.

Wspaniałą oprawę dają występom
zespołu stroje, które trzeba zobaczyć
samemu, aby ocenić ich niezwykłe
Piękno.

Przed nowym rokiem szkolnym

1 WRZEŚNIA rozpoczyna się w

■* szkołach ogólnokształcących rok

szkolny. W księgarniach i sklepach
z materiałami piśmiennymi panuje
już ożywiony ruch. Na zdjęciu: mło­
dzież szkolna kupuje podręczniki.

(CAF fot. St. Wdowiński)

do Algeru i Maroka są kierowane
eoraz nowe posiłki. Przerzucanie
wojsk odbywa się drogą lotniczą.

Według informacji agencji zachod­
nich, zarówno w Maroku, jak i w

Algerze walki między ludnością a

oddziałami wojskowymi toczyły się
także w poniedziałek. Francuskie woj
ska lądowe przy poparciu lotnietwa
i czołgów podjęły regularną ofensy­
wę przeciwko plemionom Berberów
w okolicy Oucd Zem.

(Dalszy ciąg na str. 2)

Na zdjęciu: patrol francuskich
kolonizatorów w dzielnicy arabs

kiej Casablanki

Fot. CAF

Dwa słoniątka
otrzymały
dzieci radzieckie
od premiera Nehru

MOSKWA
D O powrocie do Indii ze Związku
1 Radzieckiego premier Nehru wy­

raził życzenie podarowania dzieciom
radzieckim dwóch słoniąt, które na­
zwał „Rawi" („Słońce") i „Szaszi"
(„Księżyc").

21 sierpnia statek „Stawrnpol" wio
zący slonięta przybył do Odessy. ■

Kiedy pawodzianie
z Nowotarszczyzay
otrzymają pornos?
POWIATOWY Zarząd Rolnictwa w
*■ Nowym Targu obliczył, że na

ogólną ilość 53 gromad w powiece
— 33 poniosło szkody. Ogółem na No
wolaiszcżyźnle woda zniszczyła cał­
kowicie ISO ha zasiewów oraz zamo­
kła prawie 170 ha. Straty wynoszą
przeszło milion złotych.

Pytamy sekretarza PRN w No­
wym Targu Grajcarka o odszkodo­
wania dla powodzian i okazuje się,
że trafiliśmy w drażliwy punkt:
PZU wypłaca odszkodowania tylko
za zboże już ścięte i zabrane przez
wodę. A tymczasem w Nowotarskiem
żniwa odbywają się znacznie póź­
niej, a więc zboże z przyczyn zasad­
niczych ścięte być me mogło.

Przepisy przepisami. Rozumiemy.
Ale trudno trzymać się formułek
prawnych w obliczu klęski. Powo­
dzianie pomoc muszą otrzymać, a

zanim sprawa odszkodowań z PZU
nie zostanie załatwiona, należy an

zapewnić dostarczenie ziarna na sie­
wy jesienne, pomóc w kupnie na-

smn na poplony, najbardziej puszko
dowanym udzielić też częściowego
lub całkowitego zwolnienia z obo­
wiązkowych dostaw.

Powodzianom musi dopomóc Ko­
mitet Przeciwpowodziowy oraz Po­
wiatowa Rada Narodowa, które jak
dotąd, przyjmują tylko meldunki o

stratach. W każdym razie trzy tygo­
dnie od chwili powodzi minęły, a

konkretnej pomocy w terenie nie wi
dać. (mar)

W 2 statki

eskadrę helikopterów,
traktory, samochody
i psy pociągouie
zostanie wyposażona

radziecka ekspedycja
naukowa
która tu listopadzie br.

wyruszy na' Antarktydę
MOSKWA 4*

ZWIĄZKU z udziałem ZSRR
.

’
w nracacfi 111 Międzynarodo­

wego Roku Geofizycznego Akademia
Nauk ZSRR organizuje ekspedycję
naukową na Antarktydę i na morze

Lodowate Południowe.
Ponieważ organizacja prac nauko­

wo-badawczych na kontynencie' An­
tarktydy związana jest ze znaczny­
mi trudnościami, ekspedycja radziec­
ka wyruszy na Antarktydę już w li­
stopadzie 1955 r., aby przeprowadzić
wstępne badania i przygotować ba­
zy naukowe. Uczestnicy ekspedycji
wyruszą na morze na specjalnym,
przystosowanym do pływaniu wśród
lodów statku „Ob" o wyporności
12.690 ton.

Na kierownika ekspedycji wyzna­
czony został znany radziecki badacz
polarny, doktor nauk geograficznych
M. M. Sotr.ow.

Ekspedycja radziecka współpraco­
wać będzie z ekspedycjami Stanów
Zjednoczonych i innych krajów, któ­
re również zakładają swoje stacje
na kontynencie Antarktydy.

Ekspedycja zamierza prowadzić ba­
dania naukowe nad całym szeregiem
problemów ujętych w programie Mię
Izynarodowego Roku Geofizycznego.
(Badania meteorologiczne, badania
magnetyzmu ziemskiego, zorzy po­
larnej, jonosfery, promieniowania sio
necznego itd).

Meteorolodzy badać będą wpływ
pokrytego lodami kontynentu An­

tarktydy na ogólne zmiany atmosfe­
ry ziemi, aby udoskonalić metody
przewidywania pogody.

Prócz dwóch statków ekspedycja
będzie rozporządzała eskadrą lotni­
czą, składającą się z samolotów
transportowych i helikopterów. Eks­
pedycja zabierze na kontynent An­
tarktydy traktory, samochody tere­
nowe, psy pociągowe. Ekspedycja wy
posażona zostanie w najnowocześniej
sze przyrządy i aparaty naukowe, _.



11-lecie Rumuńskiej
Republiki Ludowej
G DY 23 sierpnia 1944 r. naród rti

muński, dzięki zwycięstwu Ar­
mii Radzieckiej nad hitlerowskim na

jeźdźcą, odzyskał wolność, Rumunia
była jednym z najuboższych, riajbar
dziej zacofanych gospodarczo i kul­
turalnie krajów Europy. 11 lat, które
minęły od tego dnia, zmieniły zupel
nie oblicze Rumunii.

Przed wyzwoleniem Rumunia, poza

eksploatacją ropy naftowej, dokony­
waną zresztą przez angielskie, fran­
cuskie i amerykańskie monopole —

nie posiadała niemal zupełnie własne

go przemysłu. Dziś Rumunia buduje
własne traktory, wagony kolejowe,
urządzenia wiertnicze, obrabiarki i

narzędzia rolnicze, silniki spalinowe
samochody ciężarowe, autobusy, paro
wozy i urządzenia dla stoczni okrę­
towych. Dziś w Rumunii powstaje
wielki kombinat koksochemiczny w

Hunedoarze, którego pierwsza bate­
ria została już uruchomiona, pow-

stają również 3 potężne walcownie.
W okresie realizacji planu pięciolet

niego (1951 — 1955) produkcja global
na rumuńskiego przemysłu osiągnęła
w ubiegłym roku poziom o 92,6 proc,
wyższy, aniżeli w roku 1950 i przeszło
trzykrotnie wyższy, aniżeli w przed
wojennym roku 1333.

Potężnie rozwinął się rumuński
przemysł naftowy, któiy w roku bie­
żącym obchodzi setną rocznicę swo­
jego istnienia. Pod względem wydo­
bycia ropy naftowej Rumunia zajmu
je dziś drugie po Związku Radziec­
kim miejsce w Europie, przy czym w

reku bieżącym naftowcy rumuńscy
dadzą swojemu krajowi 11 milionów
ton ropy naftowej.

Głębokie zmiany zaszły również w

rolnictwie rumuńskim. Likwidacja
wielkiej własności obszarniczej • przy­
dzielenie bezrolnym i małorolnym
chłopom 1 miliona ha ziemi ornej, ro

zwój mechanizacji, ograniczenie ku­
łackiego wyzysku, rozwój spółdziel­
czości produkcyjnej i ośrodków ma­
szynowo - traktorowych — wszystko |

to doprowadziło do poważnego wzro

stu produkcji rolnej i do wzrostu sto

py życiowej pracujących chłopów.
IV burżuazyjnej Rumunii ponad

milion dzieci nic uczęszczało do szkół
46 proc, ludności nie umiało ani pisać
ani czytać, 27 proc, pisało i czytało
źle. Rumunia Ludowa zlikwidowała
niemal zupełnie analfabetyzm, otwo­
rzyła szeroko podwoje szkół przed
dziećmi ludzi pracy. Na wsi i w mie

ścic powstała szeroka sieć klubów,
świetlic, czytelni i bibliotek.

Olbrzymie zmiany, jakie dokonały
się w Rumunii od historycznego dnia
23 sierpnia 1944 r., są wymownym do
wodem niespożytej, twórczej siły na

rodu, który wyzwolił się z pęt nie­
woli i wyzysku, przejął swój los we

własne ręce i wkroczył w okre3 socja
listycznego budownictwa.

,,Gościnność, jaką okazano nam w ZSRR przewyższa
wszystko, co słyszeliśmy o narodzie rosyjskim"

Rolnicy amerykańscy o swoich wrażeniach
z pobytu w Związku Radzieckim

o

MOSKWA
O I) BM. odbyło się w Moskwie spot

kanie delegacji rolników ame­
rykańskich z czołowymi działaczami
radzieckiego rolnictwa, zorganizowa­
ne przez wiceministra rolnictwa
ZSRR P. S. Kuczumowa.

Na spotkaniu tym członkowie de­
legacji rolników amerykańskich po
dzielili się swoimi wrażeniarr»i z po­
bytu w Związku Radzieckim. Szef de
legacji amerykańskiej William Lam­
bert oświadczył m. in.:

Uroczysta akademia

hj Bukareszcie
z. okazji
święta narodowego

O 2 SIERPNIA odbyła się w Buka-
reszcie uroczysta akademia po­

święcona 11 rocznicy wyzwolenia Ru
munii z jarzma faszystowskiego.

Akademię zagaił przewodniczący
prezydium Wielkiego Zgromadzenia
Narodowego Potni Groza, witając
serdecznie przybyłych na uroczy­
stość: pierwszego sekretarza KC
KPZR N. S. Chruszczcwa, prze­
wodniczących delegacji rządowych
Albanii, Bułgarii, Chińskiej Re­
publiki Ludowej, Czechosłowacji,
Koreańskiej Republiki Ludowo-De­
mokratycznej, Niemieckiej Republi­
ki Demokratycznej, Mongolskiej Re­
publiki Ludowej, Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej i Węgier.

Referat o 11 rocznicy wyzwolenia
Rumunii wygłosił, powitany gorący­
mi oklaskami, przewodniczący Rady
Ministrów Rumuńskiej Republiki Lu

dowej Gheorghiu-Dej. Następnie za­
brał głos pierwszy sekretarz Komi­
tetu Centralnego Komunistycznej
Partii Związku Radzieckiego N. S
Chruszczów. Uczestnicy akademii

zgotowali mu długotrwałą, gorącą

owację.
Wśród powszechnego entuzjazmu

uczestnicy akademii uchwalili depe­
szę do KC Komunistycznej Partii
Związku Radzieckiego i do Rady
Ministrów ZSRR.

W Maroku i Algerze
toczą się regularne

dźWarną woHane
(Dokończenie ze sir. 1)

Władze francuskie twierdzą, że w

Afryce Północnej „panuje względny
spokój", jednakże doniesienia kores­
pondentów prasowych przeczą temu

twierdzeniu.
Jak poda.je „Humanite", cale Ma­

roko jest ogarnięte falą strajków.
Strajk objął wszystkie zakłady prze­
mysłowe, warsztaty, transport itd.
we wszystkich niemal miasiaclt kra­
ju.

Powołując się na wiadomość Reu­
tera, „Humanite" podaje, że podczas
walk w okolicy Kenifra podoficero­
wie Legii Cudzoziemskiej wydali w

języku niemieckim rozkaz żołnie­
rzom: „Pamiętajcie, nie bierzemy
jeńców".

PARYŻ '

AGENCJA France Presse donosi z

Maroka, że w pobliżu, miejsco­
wości Kassa-Tadt poniósł śmierć do­
wódca naczelny wojsk francuskich w

Maroku generał R. F . Duval, który
odbywał lot inspekcyjny nad tere­
nami objętymi powstaniem. Samolot,
w którym znajdowały się trzy osoby,
spłonął. Agencja nie podaje przy­
czyn katastrofy7 samolotu.

W Genewie rozpocząć
obrady
eksperci atomowi

ZSRR, USA, Anglii
Francji i CSR
GENEWA
CJENEWSKI korespondent agen­

cji France Presse podaje na

podstawie komunikatu ośrodka in­
formacyjnego ONZ, źe w ciągu naj
bliższych dni odbędzie się szereg
posiedzeń ekspertów atomowych
Anglii, .Związku Radzieckiego,
Francji, Stanów Zjednoczonych, Ka
nady i Czechosłowacji.

Eksperci omówią warunki tech­
niczne potrzebne dla pokojowego
wykorzystania energii atomowej.
Posiedzenia ekspertów będą nie-

„Gościnność, jaką okazano nam w

Związku Radzieckim, przewyższa
wszystko, co słyszeliśmy o narodzie
rosyjskim. Wzruszyło lo nas głębo­
ko".

Następnie w Imieniu delegacji zło­
żył oświadczenie Ferris Owen ze sta
nu Ohio. Poczynił on szereg uwag do
tyczących pracy radzieckiego rolni­
ctwa. „Uważamy — stwierdził m. in.
Owen — że dobrze postawiona jest u

was sprawa mechanizacji procesów
produkcyjnych w rolnictwie, koniecz
ne jest jednak lepsze zbadanie prob­

lemów racjonalnego wykorzystywa­
nia techniki.

Po wypowiedziach wywiązała się
ożywiona dyskusja. Na pytanie mini
stra sowchozów ZSRR I. A. Benedik
towa. jakie najbardziej pozytywne
zjawiska zauważyła delegacja w roi
nictwie radzieckim, Juiius Kleiner
powiedział:

„Zdaje mi się, że zjawiskiem ta­
kim jest gruntowne przeobrażenie
zacofanego dawniej i prymitywnego
rolnictwa. Jest to nieulegający wąt­
pliwości fakt, w który trudno nam

byłoby uwierzyć, gdybyśmy sami te­
go nie zobaczyli".

Następnie zabrał głos I. A. Bene-
dilctow oświadczając m. in.

„W wielu wypadkach delegacja roi
ników amerykańskich słusznie zauwa

żyła nasze wraki. Braków tych nie
ukrywamy, zdajemy sobie z nich
sprawę i pracujemy nad ich usunię­
ciem. Musimy jeszcze wiele zrobić,
by podnieść wydajność pracy. Muszę

jednak zaznaczyć, że mamy już przo­
dujące gospodarstwa, które pod wzgię
dem wydajności pracy nie ustępują
najlepszym gospodarstwom w Sta­
nach Zjednoczonych".

. Członkowie delegacji zadawali,, wie
le pytań. Interesowali się om wiel­
kością obszarów zasiewów poszcze­
gólnych roślin uprawnych w ZSRR,
uprawą kukurydzy i bawełny, wyso
kością plonów, rozwojem hodowli.
Przedstawiciele rolnictwa radzieckie­
go interesowali się ze swej strony me

tedami walki z erozją gleby w Sta­
nach Zjednoczonych, nową techniką,
sposobami zwalczania chorób zwie­
rząt gospodarskich itd.

Szef delegacji rolników
skich, William Lambert,
w zakończeniu:

„Pragnę podziękować za

nie wypowiedzenia nam

którymi chcielibyśmy się z wami po­
dzielić, oraz za dodatkowe informa­
cje, które podaliście nam. Żywimy na

d.zieję, że odtąd rozpocznie się szer­
sza wymiana delegacji między naszy
mi krajami. Będzie to z korzyścią dla
obu stron".

NOWY JORK
1NIA 22 bm. minister rolnictwa

USA Ezra T. Benson wydał przy
jęcie na cześć radzieckiej delegacji
rolniczej bawiącej od 44 dni w Sta­
nach Zjednoczonych. Minister Ben­
son przerwał urlop, by przyjąć de­
legację.

Przed przyjęciem minister Benson i
przewodniczący delegacji radzieckiej
wiceminister Mackiewicz odbyli pół­
godzinną rozmowę.

Gospodarze i goście wymienili po­
darki.

amerykań-
oświadczył

umożliwi e-

poglądów.

2 lata więzienia
za uchylanie się
od płacenia
alimentów

PARYŻ
ROKOWANIACH francusko-

’’ marokańskich toczących się w

Aix-les-Bains biorą udział ze strony
marokańskiej zwolennicy obecnego
sułtana Ben Arafy, przedstawiciele
partii nacjonalistycznych, popierają­
cy zdetronizowanego w 1953 r. suł­
tana Ben Youssefa oraz przedstawi­
ciele francuskiej ludności w Maroku.

Komentując rozpoczęte rokowania
prasa francuska wyraża zdanie, że są
one drugim etapem realizacji fran­
cuskiego planu utworzenia

_ „repre­
zentatywnego rządu marokańskiego".

Dziennik „Monde" zaznacza, że

między członkami francuskiej dele­
gacji rządowej istnieją różnice po­
glądów.

Rokowania w Aix-les-Bains po­
trwają około tygodnia.

PARYŻ

W’EDŁUG doniesień dziennika
„Monde", w Tetuanie (Maroko

hiszpańskie) odbyły się demonstracje
z udziałem okcló 30 tysięcy ludzi.

Demonstranci żądali powrotu na

tron b. sułtana marokańskiego Ben
Youssefa. W pochodzie niesiono trans

parenly z antyfrancuskimi hasłami.

ZAMIAST PIWA — MLECZKO...

7/ IEROWNICTWO kantyn wo;-
- O. skowych w Wielkiej Brytanii
ogłosiło sprawozdanie, z którego
wynika, że marynarze brytyjscy, któ

rzy słynęli z tego, że wypijali o-

gromne ilości piwa — obecnie w

mniejszym stopniu gaszą swe pra­
gnienie tym właśnie napojeni, nato­
miast z coraz większym smakiem

piją mleko. Sprawozdanie stwier­
dza, że to samo zjawisko można za­
obserwować także i wśród brytyj­
skich lotników oraz żołnierzy armu

lądowej.
Przed pól wiekiem napoje alko­

holowe stanowiły 95 procent wszyst.
kich napojów sprzedawanych w an­
gielskich kasynach wojskowych. O-
becnie proceąt ten jest mniejszy

Taki stan rzeczy z pewnością wy
chodzi na zdrowie angielskim mary
narzom, lotnikom i żołnierzom lą­
dowym, ale chyba niezbyt cieszy
producentów piwa i whisky, (m)

Myśliwi łódzcy
szykują obławę
na wilki
tu pow. radomszczańskim

!< OMLSARZ do zwalczania plagi
1' wilków w woj. łódzkim został o-

statnio zawiadomiony o ukazaniu się
wilków w południowej części woje­
wództwa na terenie powiatu radom­
szczańskiego. Wilki te nadeszły z

południa Polski. W ciągu lipca my­
śliwi ubili cztery sztuki.

Na . dzień 28 sierpnia, jeśli nadejdą
odpowiednie sygnały z terenu, pla­
nowany jest pierwszy zorganizowa­
ny na dużą skalę wyjazd myśliwych
do powiatu radomszczańskiego, gdzie
odbędzie się obława na wilki.

(zb. skb)

(Dalekopisem z Lodzi)

Lucjan Piekutowski nie u-

ważał za stosowne płacić ali­
menty na utrzymanie swego dziec­
ka. Przed sądem tłumaczył się, że po-
zostaje bez zatrudnienia, pisząc dzie­
ło literackie. Przyrzekł przy tym roz­
począć regularne przekazywanie c-

płat. Jednak w dalszym ciągu nie
wywiązywał się z obowiązku.

Wezwany przed Sąd Powiatowy
dzielnicy Łódź — Śródmieście znów
mówił o swej pracy, składał obiet­
nice płacenia. Sąd skazał Piekutow­
skiego za złośliwe uchylanie się od
obowiązku alimentacyjnego na dwa
lata więzienia z zawieszeniem na 3
lata. (zb. skb.)

Przedstawiciele •

władz państwowych
i KG PZPR

przyjęli członków
kierownictwa

Międzynarodowego Komitetu
V Festiwali!
P RZEWODNICZĄCY Międzynaro-
Ł dowego Komitetu V Światowego

Festiwalu Młodzieży i Studentów o

Pokój i Przyjaźń, przewodniczący
SFMD — Bruno Bcrnini oraz człon­
kowie Prezydium Komitetu: sekre­
tarz generalny ŚFMD Jacąues Denis
i sekretarz SFMD Chen Li-jen, przed
wyjazdem z Polski przyjęci zostali
22 bm. przez przedstawicieli władz
państwowych i członków kierowni­
ctwa PZPR.

Przedstawicielom kierownictwa Mię
dzynaredowego Komitetu Festiwalu
towarzyszył .sekretarz ZG ZMP Ta­
deusz Wegner.

B. Bernini, J. Denis i Chen Li-jen
przyjęci zostali przez I zastępcę Pre­
zesa Rady Ministrów, członka Biura
Politycznego KC PZPR Zenona No­
waka.

W tym samym dniu członkowie kie
rownictwa Międzynarodowego Komi­
tetu Festiwalu przyjęci zostali przez
członka Biura Politycznego KC PZPR
Edwarda Ochaba i sekretarza KC
PZPR Władysława Matwina oraz

przez zastępcę przewodniczącego Ra­
dy Państwa Wacława Bareikowskiego.

Str. 2 ECHO KRAKOWSKIE

Przegląd prasy
Inicjatywa Franciśzka Klaji

musi objąć całą załogę
0 WSPANIAŁYCH rezultatach sto- swego poprzednika. I tak jeden ro-

sowania w produkcji metody | botnik przekazuje drugiemu żądanie
laureata nagrody i właściwego wykonania operacji i żą­

danie to "rozchodzi się dalej, po ca­
łym zakładzie, jak kręgi pa wodzie,

A że niejednokrotnie braki i mar­
notrawstwo powslają nie z winy ro­
botnika, lecz są wynikiem złego sta­
nu maszyn i narzędzi, braku udpo-
wiednicii instrukcji czy zlej organi­
zacji pracy — robotnicy zaczynają się
domagać od kierownictwa Z&kładu
dozoru, personelu inżynieryjno-tech­
nicznego usunięcia tych niedociąg­
nięć. I tak zamyka się kolo obejmu­
jące całą załogę.

Na konkretnym przykładzie sprawa
przedstawia się następująco:

Jodną z wielu operacji, które mu­
szą być wykonane, zanim przewód
będzie gotowy, jest natryskiwanie
gumą skręconych drutów. Tu w od­
dziale operację tę od wielu lat wy­
konuje Andrzej Kowalski.

W okresie poprzedzającym inicja­
tywę Klaji, Kowalski dostawał czę­
sto gumę złą, wulkanizującą się, nie
nadającą do produkcji. W ciągu ty­
godnia marnowało się 309 do 400 kg
gumy.

Gdy Klaja wystąpi! ze swoją inicja
tywą — pisze „Głos Pracy" — Ko­
walski był jednym z pierwszych, któ­
rzy ją podjęli. Zaczął dokładnie prze­
glądać gumę dostarczoną piu do na­
tryskiwania, Jeżeli była zła, zwracał
ją do powtórnej przeróbki, począt­
kowo gumę przerabiano nawet po kil
ka razy z rzędu. Oczywiście nie było
to smak robotnikom robiącym gu­
mę. Oni z kolei zaczęli domagać się
właściwego składu mieszanki, usta­
lenia ścisłej technologii, zachowania
czystości. Dyrekcja opracowała i wy­
wiesiła instrukcje technologiczne.
I jakość gumy poprawiłą się tak, że
Kowalski nie miał już z nią kłopotu.

Podobnie rozwiązano sprawę cię­
cia przewodów. Dokładne pouczenie
robotników, instrukcja technologicz­
na będąca żelaznym prawem oraz

międzyoperacyjńa samokontrola u-

sunęły i te kłopoty.
Wszystkie te zmiany sprawiły, że

Andrzej Kowalski, który dotychczas
wykonywał na swej maszynie 830 me­
trów przewodu w ciągu dniówki, dzi­
siaj uzyskuje 1.290, a nawet 1.500 me

trów, a więc prawie dwa razy tyle.
Guma nie wulkanizuje się i nie mar­
nuje, zmniejszyły się braki i prze­
stoje maszyny.

I AKIE korzyści przynosi Zakła-
" dom stosowanie inicjatywy Kla-

Ji?
W styczniu br. wydział wykonał

plan w 103 proc., a już w lipcu, mi­
mo zmniejszenia załogi o 22 osoby
i podjęcia nowej, nie stosowanej do­
tychczas w kraju produkcji — w

116,1 proc. VZ, ciągu tego półrocza wy
dajność pracy nakładarek wzrosła o

z 3 tys. m przewodu na dniówkę do
5 tys. 200 metrów,
dział zaoszczędził
104.456 zł.

Jeszcze bardziej
suma oszczędności
ten okres dla całych Zakładów, wy­
nosi ona bowiem prawne milion zł.
Dzięki inicjatywie Klaji zmalała ilość
braków i przestojów, zmniejszyła się
ilość wypadków.

Franckszka Klaji,
państwowej, pisze

GŁOS PRACY
Gazeta pokazuje te osiągnięcia _na

przykładzie oddziału gumy w Kra­
kowskich Zakładach Wytwórczych
Materiałów Elektrotechnicznych. Au­
tor artykułu stwierdza przede wszyst
kim, że korzyści w całej pełni osiąga
się wówczas, gdy metodę Klaji sto­
suje cała załoga.

Bowiem, aby rolnik, który podjął
inicjatywę Klaji, mógł pracować wy­
dajnie, bezbrakowo i oszczędnie, nie­
zbędne jest stworzenie mu koniecz­
nych do tego warunków: dostar­
czenie odpowiedniej jakości surow­
ca czy półfabrykatu, właściwe przy­
gotowanie maszyny itp., a więc ko­
nieczne staje się współdziałanie wie­
lu ludzi. Gdy robotnik żąda od swego
towarzysza, który wykonuje peprzed
nią operację, żeby przekazał mu pół­
fabrykat dobry jakościowo, a jeżeli
jest „sfuszerowany", nic przyjmuje
go i zwraca do poprawki, to ten z

kolei wymaga należytej pracy

na świecie
* Dnia 22 bm. przybyła do Mo­

skwy delegacja gospodarcza Federa­
cyjnej Ludowej Republiki Jugosławii
z wiceprezydentem S. Vukmanovic —

Tempo na czele.
* Prezydium Rady Najwyższej

ZSRR mianowało N. P. Firiubina
ambasadorem ZSRR w Federacyjnej
Ludowej Republice Jugosławii, zwal­
niając go ze stanowiska ambasadora
ZSRR w Republice Czechosłowackiej.

* W tych dniach naród francuski
obchodzi XI rocznicę wyzwolenia
kraju spod okupacji hitlerowskiej.
Parvź został wyzwolony w dniach
23—25 sierpnia 1944 r. Dnia 21 bm.
w szeregu okręgów Paryża — Montre,
St. Denis, Auberyille i innych robot­
niczych przedmieściach stolicy masy
pracujące złożyły wieńce na grobach
uczestników ruchu oporu, którzy po­
legli w walce o wyzwolenie Francji.

* Trwający od 5 dni konflikt mię­
dzy metalowcami Nantes a przedsię­
biorcami, podczas którego doszło do
poważnych starć między „republikań­
skimi oddziałami bezpieczeństwa", a

robotnikami, zakończył się 22 bm.
Dzięki stanowczej postawie, robotni­
ków, przedsiębiorcy zgodzili się za­
kończyć lokaut i wycofać policję z

fabryk i stoczni. Równocześnie za­
powiedziano wznowienie rokowań w

sprawie podwyżki olać.
* Dnia 21 bm. w rejonie Gazy pa­

trol wojsk Izraela przekroczył gra­
nicę egipską. Podczas wymiany strza
łów został zabity kapitan wojsk egip­
skich, a 4 żołnierzy egipskich ran­
nych. Rząd egipski złożył w związku
z tym incydentem protest do miesza­
nej' komisji rozejmowej.

* 29 bm. odbył się w Paryżu po­
grzeb Fernanda Leger, jednego z naj­
wybitniejszych, współczesnych mala­
rzy i grafików francuskich.

* Dnia 22 bm. podpisano w Peki­
nie układ handlowi7 między Chińską
Republiką Ludową a Egiptem,

in kraju

Po wybuchu wulkanu
podwodnego
geolodzy oczekują
wyłonienia się

nowej wyspy na Pacyfiku
NOWY JORK.

V/V POBLIŻU wysp Hawajskich na
•’ stąpił wybuch wulkanu pod­

wodnego.
Jak podają piloci samolotów obser­

wacyjnych, w odległości około 340
mil na północny-zachód od Hawai
powierzchnia morza wrze i z wnę­
trza morza wydobywają się kłęby pa­
ry-

Geolodzy przewidują, że wkrótce
w tym miejscu wyłoni się nowa

wyspa.

ia Haiti
Indzie żywią się trawą

NOWY JORK.
'7 HAITI donoszą, że w południo-

wo-zachodniej części tej wyspy
panuje wielki głód.

Klęską głodową
około 70 tys. osób,
trawą, korzonkami

Dziennie umierają setki mieszkań­
ców tej części wyspy,

dotkniętych jest
które żywią się
i oślim mięsem.

* Ponad tysiąc dzieci naszych ro­
daków z Francji, Belgii i Holandii,
które przebywały w Polsce na wa­
kacjach letnich w najpiękniejszych
miejscowościach wypoczynkowych,

Tabela wygranych
IV rzutu 13 KLP
4 dzień ciągnienia

120.006 zł padła naWygrana
98047

Wygrana
87733

Wygrana
Wygrane .

Nr 66912, 77580
Wygrane po 20.000

Nr 23138, 113503.
Wygrane po 10.000

Nr 33655, 43417, 6S884, 98958
Wygrane po 5.000 zł padły

Nr 33435, 43472, 73884, 94225,
Wygrane po 2.009 zł padły

60.080 zł padła na

40.009 padła
złpo 30.000

zł

zł

Nr

Nr

na Nr 76543
padły

padły

padły

na

na

na

Nr

Nr

Nr

Nrna

118211
___

na Nr
Nr' 122, 1876, 5035 , 5765 , 24969, 25355,
41588,
82283,
106454, 108113, 113315, 119383.

Wygrane po 1.00# zł padły na Nr
Nr 1317, 5201,

""""

10593, ------

"

17349,
27552,
43235,
47576,
53992,
65763,
79707,
96536 98258
106277, 106523, 107634, 108243,' 108272,
114962, 115914, 116397, 116524, 116575,
117713, 117964, 119340, 119604.

Wygraną seryjną w wysokości
60 zł otrzymuje każdy numer losu
kończący się na: 09, 18, 20, 21, 23,
27,29,32,35,36,38,39,46,47,'56,63,
65,71,73,75,78,89,95,96,98zwy­
łączeniem jednak tych numerów lo­
sów, które zostały już wylosowane
w ciągnieniu IV rzutu 13 Krajowej
Loterii Pieniężnej. W zamian wylo­
sowanych numerów, wygrane seryj­
ne otrzymują nie wylosowane w tym
ciągnieniu bezpośrednio wyższe nu­

mery losów,

59887,
82729,

10653,
17635,
27805,
44029,
47768,
54332,
68534,
81982,

68624, 80658,
92116, 92234,
113315, 119383.

81306,
99962,

5566, 5621, 7392, 7502,
... 13377, -----

21376,
31403,
45531,
49080,
55553,
70520,
85370,

13535,
24344,
37555,
45654,
49716,
59454,
73878,
93013,

16579,
2.4722,
40552,
47197,
53787,
63298,
77039,
94687,

11002,
17903,
29014,
45146,
48256,
54734,
68000,
83986,
93874, 99656, 99451, 100602,

odjechało z powrotem do swych ro­
dzin dnia 22 bm. flagowym statkiem
pasażerskim Polskiej Marynarki Han
dlowej „Batorym".

* Na zaproszenie Biura Europej­
skiego ONZ udali się do Genewy
Prezes GUS Zygmunt Padowicz i
dyrektor Zakładu Nauk Ekonomicz­
nych PAN prof. dr Bronisław Minc
w celu wzięcia udziału w Konferen­
cji Statystyków Europejskich, która
odbędzie się w dniach 22—27 .VIII.
br.

W Sudanie trwają

(Dokończenie ze str. /)
Agencja

oddziały
chroniąc
wojskami
bagnistych i trudnych do przebycia
lasach. Są one dobrze uzbrojone i
mogą stawiać opór przez dłuższy czas.

Niektóre z oddziałów powstańczych
kierują się w stronę Konga Belgij­
skiego oraz Ugandy. Władze brytyj­
skie vr Ugandzie ogłosiły pogotowie
alarmowe i wycofały wojska, które
prowadziły w7alkę z plemionami mu -

rzyńskimi w Kenii, skierowując je
do północnej Ugandy. (Uganda —

jest kolonią angielską graniczącą z

Sudanem).
LONDYN

1 AK donosi radio Kair, minister
u orientacji narodowej Egiptu Salah
Salem oświadczył przedstawicielom
prasy, że zaproponował ambasadoro­
wi brytyjskiemu w Kairze natych­
miastowe zwołanie konferencji „o-
krągłego stołu" w związku z wy­
darzeniami w Sudanie. W konferen­
cji tej wzięliby udział przywódcy
wszystkich sudańskich organizacji,
partii i sekt.

żeUnited Press pisze,
południowo - sudańskie,
się przed nadsyłanymi
rządowymi skryły się w

W I półroczu wy-
surowce wartości

imponująca jest
na surowcach za

lnowi: groźny
pożar
wywołany przez dziecko

pozostawione bez opieki
P O południu 21 bież. m . pozosta-
x wlany bez opieki 7-letni chłopiec

Zenon Palicziiiski ze wsi Wola Kie-
drzyńska, pow. Częstochowa, bawiąc
się zapałkami, zaprószył ogień w sto­
dole swego ojca.

Pomimo przybycia 20 ochotniczych
straży pożarnych oraz straży zawo­
dowych ze Stalin ogrodu i Częstocho­
wy, pożar rozprzestrzenił się błyska­
wicznie. W wyniku pożaru spłonęło
8 domów mieszkalnych oraz 23 zabu­
dowania gospodarskie. Spaliło się m.

in. 14 stodół ze stu tonami zboża.
Niemniej, d-zięki energicznej akcji

ratowniczej, która trwaia do półno­
cy, straże pożarne uratowały od
ognia większą część wsi i zapobiegły
przeniesieniu się pożaru na sąsiadu­
jącą o miedzę wieś Wola Hankow-
ska.

Wyjaśnienie

Komendy Głównej HO
IZOMENDA Główna Milicji Oby-

wawelskiej wyjaśnia, że przyczy-
utonięcia podczas kąpieli w

rzece Prośnie Mikołaja Oleszkiewicza
(lat 39), zam. w Kaliszu, był mieszczę
śliwy wypadek, a nie stan nietrzeź­
wy — jak podano na podstawie in­
formacji KG MO w biuletynie PAP
z dnia 16 lipca br. w wiadomości pt.
„Lekkomyślność podczas kąpieli w

rzekach, jeziorach i morzu pociąga
coraz to nowe ofiary".

KG MO w stosunku do funkcjona­
riuszy MO, którzy błędnie
przyczynę tego nieszczęśliwego
padku, wyciągnęła właściwe
sekwencje.

KG MO przeprasza tą drogą
dę Oleszkiewicz i wszystkie
osoby, którym przez tę pomyłkę wy­
rządzono krzywdę moralną.

r.ą

ustalili
wy-

kon-

Wan-
inne

-------

' I

Premier Norwegii
Złoży wizytę
uj Moskwie

PARYŻ.
K ORESPONDENT agencji France

Presse donosi z Oslo, że podano
tam oficjalnie do wiadomości, iż pre­
mier Norwegii Einar Gerhardsen
wraz z małżonką udadzą się jesienią
tir. do Moskwy na zaproszenie rządu
radzieckiego. Wyjazd nastąpi praw­
dopodobnie w listopadzie, wkrótce
po wyborach samorządowych w Nor­
wegii.

Premier Gerhardsen oświadczył, ża

jego spotkanie z czołowymi przywód­
cami narodu radzieckiego przyczyni
się do zacieśnienia stosunków mię­
dzy obu krajami.

—• /ZLyi■

Komncja
turystyczna
z Czrtosłmch
umożliwi

wędrćwki turystyczna
po całych
Tatrach i Pieninach
VA7 CZORAJ wyjechała do Pragt
’’ 5-osobowa delegacja z preze­

sem Komitetu do Spraw Turystyki,
Z. Kulczyckim na czele, w celu prze
prowadzenia rozmów i podpisania
konwencji turystycznej z Czechom
Słowacją.

Projekt nowej konwencji przewi«
dujo wprowadzenie swobodnej wv<

miany turystycznej między obu krai
jarai na obszarze Parków Pienińskie­
go i Tatrzańskiego w Polsce i Cze­
chosłowacji. Na teren Czechosłowa­
cji będzie mógł przybyć każdy tiv
rysta z Polski, posiadający Kartę

nrystyczną, które będą wydawały
Wojewódzkie Komitety Turystyki.

Karta Turystyczna wraz z odcina
kiem zgłoszenia wyjazdu do CSR,
potwierdzonym przez Komisariat MO
w miejscu zamieszkania, upoważnia­
łaby turystę do przekroczenia gra­
nicy i 6-dniowej wędrówki na czes­
kich szlakach tatrzańskich i pieniń­
skich oraz do otrzymania okreś­
lonej sumy koron czeskich, (mroj a-j
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WZORCOWY" SKLEP

OKLEP mięsny przy ul. Baszto-
U wej 15 nie zgadza się widocz­

nie z zarządzeniem Ministerstwa
Haridlu Wewnętrznego, które zaka­
zuje sprzedawania konsumentom
końcówek wędlin z plombami i
sznurkami. Do zarządzenia tego

szybko przyzwyczai­
li się klienci, ale

ekspedientki. sklepu
w dalszym ciągu
nie chcą skapitulo­
wać. Np w dniu 17
bm., sprzedając gło­
wiznę pokrojoną u-

przednio maszynką
między plastry powkładały skóry i
inne wygniecione i nieświeże odpa­
dy głowizny, które samym swym
wyglądem nie wzbudzały apetytu.

Fakt ten dziwi nas tym bardziej,
te sklep ten nosi miano... wzorco­
wego. (I)

8-letnie dziecko
wpadło
do płonącego ogniska

.» W palenie ognisk bawili się przed
kilku -dniami chłopcy, mieszkający

ł w okolicy ul. Kóbierzyńskiej. Smut-
'

tiy był epilog tej zabawy. Oto je­
den z chłopców, 8-letni Janek* Twar-

idosz, wpadł do płonącego ogniska
h poparzył 6ię tak dotkliwie, że ka-

dretka Pogotowia zawiozła go do
•1 Bzpitala im. Narutowicza. (I)
k ------------------------------------------------

Kierownicy sklepów i sprzedawcy

nie powinni przyjmować towarów
zlej jakości lub nieświeżych

•Ecno TIRAKOWSKIE

eoŁBKIB KIEDY
Uciecha — godz. 16, 18, 29 „Dziś

wieczór gramy".
Stal — godz. 18, 18, 20 „Dzień bez

kłamstwa".
Przyjaźń — godz. 17, 18. 19, 20

„Wesele w Ecser", „Sport radziecki;
(5/54). Godz. 15 i 16 „Weseli podróż­
nicy", „Kasztanka".

WDK — godz. 20 „Na dworze
księcia Torki".

Chemik. — godz. 19 „Gol".
Wolność — godz. 16, .18,

przyjaciel Fabisn".
Warszawa — godz. 15.45,

. Achtung. Banditen"!
Wolność ’-

TEATBIW
Stary (duża sala) — godz. 19.15

„Imieniny pana dyrektora".
Poezji — godz. 19.15 „W małym

domku".
Słowackiego, Groteska, Nurt, Estra

da Satyryczna — nieczynne.
Studio — godz. 19 „Wodewilowe

kwiatki" (rewia).
Młodego Widza

„Most".

Tymczasem wędliny, pieczywo i nabiał

sprzedaj się konsumentom w stanie
nienadahcym się czasem 10 spożycia

P RZY codziennych zakupach, często stwierdzamy, że jakość i stan arty-
*• kitlów pierwszej potrzeby nie są nienaganne.

Usiłujemy w takich wypadkach odpowiedzieć sobie na pytanie: kto
ponoói winę? — Producent, magazy ny, transport, czy sprzedawcy?

CHOC winnymi , złego towaru są
producenci, jednak odpowiedział

ni za fakt, że odbiorcy otrzymu­
ją taki towar są przede wszystkim
kierownicy i sprzedawcy sklepów,
którzy go przyjmują.

Wiemy, że w okresie letnim pew­
ne artykuły spożywcze ulegają szyb­
kiemu zepsuciu. Tym bardziej więc
winny być dostarczone do punktów
sprzedaży w stanie świeżym oraz

zabezpieczone przed zepsuciem. Nie­
stety, jest inaczej.

Ostatnio w sklepach mięsnych
sprzedaje się kiełbasę nienależycie
uwędzoną. Kiełbasa taka już po kil­
ku godzinach jest oślizia, pleśnie­
je i cuchnie.

Winę za niedowędzenie ponoszą
producenci, ale personel sklepowy
nie powinien przyjmować na wpół su

rowej kiełbasy, szczególnie w okre­
sie upałów. Podobnie jest z innymi
gatunkami wędliny; niejednokrotnie
są one dostarczane do sklepów już
w stanie nieświeżym.

Ą CZY zjelczale masło winno być
71 oferowane konsumentowi? Co

gorsza, sprzedawcy często w ta­
kich wypadkach twierdzą, że ma­
sło jest pierwszej świeżości.

Zakupione w sklepie nabiałowym
jajka, opatrzone pieczątką gwaran
tującą ich jakość, okazują się nie­
raz przy użyciu zepsute. Zepsuciu
uległy w magazynie, ale przed
sprzedażą powinny być przeświet­
lone (aparat do prześwietlania jaj
znajduje się w każdym sklepie),
lecz — przez niedbalość sprzedaw­
cy — nie dokonano tego. W rezul­
tacie konsument ponosi stratę.

A za fakt, że w sklepach piekar­
niczych znajduje się pieczywo zlej
jakości — czerstwe, niedopieczone
— któż ponosi winę, jak nie sprzc
dawcy, którzy przyjęli nieodpowied
ni towar od dostawców

p RZYKŁADOW podobnych można
* by przytoczyć wiele. I to me tyl

ko. jeżeli chodzi o artykuły spożyw­
cze. Zlej jakości towary można zna­
leźć w sklepach odzieżowych, obuw
niczych, sportowych i wielu
branż.

Bardzo często czytamy w

codziennej, że kierownicy i
dawcy sklepów uspołecznionych zo­
bowiązali się nie przyjmować towa­
rów złej jakości. Ze tego zobowia.za-
nia nie wykonują, mówią fakty.

Faktem również jest, że kierow­
nictwo handlu uspołecznionego nie

Konkurs
dla młodych
ogłosił WZSP

I AK można obniżyć koszty wla
u sne w moim zakładzie pracy"

— oto tytuł konkursu, który ogłosi!
Wojewódzki Związek Spółdzielni
Pracy w Krakowie,

W konkursie biorą udział młodz'
pracownicy — do lat 30 — wszyst­
kich spółdzielni pracy, zrzeszonycn
w krakowskim WZSP.

Konkurs polega na zgłoszeniu pi­
semnej pracy, omawiającej możli­
wości i środki obniżenia kosztów

własnych.
Pierwszą nagrodę stanowi neseser

podróżny, drugą — teczka skórzana,
ttzecią — wieczne pióro.

Kronika Krakowa
Na ulicach: Batorego, Kochanow­

skiego i Michałowskiego — trwają
prace przy wymianie gazociągów.

Roboty ukończone będą w przy­
szłym miesiącu. Wpłyną one na

znaczne polepszenie ciśnienia gazu.

(1)

Wkrótce spotkamy się
na wielkiej rewii satyry i humoru
którą organizuje »Echo Krakowskie«
Tuż wkrótce Redakcja „Echa
°

Krakowskiego" zorganizuje wiel'
kie imprezy rozrywkowe dla trzech
dzielnic Krakowa: Dębnik, Grzego­
rzek i Borku Falęckiego. Na pro­
gram imprez, które odbędą się pod
hasłem „Bliżej Czytelnika", złożą
eię błyskawiczne konkursy (a co za

tym idzie, cenne nagrody...), piosen­
ki. skecze, monologi i dużo, dużo
humoru.

Jednym z glównvch bohaterów na

szych imprez będzie młody krakow-

Bruno Miecugow.

Szczątki kościoła

z XI wieku
odkryli archeolodzy

pod posadzką
kolegiaty w Tumie
ZESPÓŁ archeologów, reprezentu­

jący łódzki ośrodek Instytutu Hi
storii Kultury Materialnej PAN,
wznowił z dniem 1 sierpnia pod kie
rewnictwem docenta dr Andrzeja Na-

dolskiego prace badawcze na gro­
dzisku tumskim pod Łęczycą oraz
we wnętrzu XII-wiecznej kolegiaty
romańskiej w Tumie.

Badania w kolegiacie są kontynu­
acją poszukiwań, prowadzonych w

r. ub.
W miarę, jak łopaty kopaczy po­

woli i ostrożnie odsuwają gruzy i

ziemię pod posadzką kolegiaty, za­
czynają wyłaniać się coraz wyraź­
niej fundamenty kamienne jakiejś
innej budowli sakralnej, wcześniej­
szej niż kolegiata.

Hipoteza naukowców, że są to

szczątki opactwa benedyktyńskiego z

XI wieku jest b. prawdopodobna.
Rok bieżący powinien przynieść

częściowe chociażby rozwiązanie, za­
gadki prastarych, sięgających pierw
szych wieków Państwa Polskiego,
murów w Tumie.

ski satyryk, Bruno Miecugow. Z za- !
mieszczonego poniżej wywiadu z |
nim, Czytelnicy dowiedzą się o po­
stępie przygotowań do tej imprezy.

— Czytelników naszych interesu­
je bardzo: kto będzie konferansje­
rem tej niewątpliwie ciekawej im­
prezy?

— Imprezę poprowadzi jeden z

najmłodszych, początkujących kon­
feransjerów, Bruno Miecugow.

— Kto będzie głównym wykonaw­
cą tekstów?

— Nie wszystkie nazwiska mogę
podać ale jedna osoba jest już pew­
na. Będzie to młody,' początkujący
aktor satyryczny, Bruno Miecugow.
TT EKSTY jakich autorów złożą się
■* na tę. imprezę?

— Przewidziany był Karol Szpal-
ski, lecz wyjechał do Sopotu. Lu­
dwik Jerzy Kern łowi ryby w Ko-
bylegródku. Marian Zalucki ukrył
się przed tłumem wielbicieli 1 nie
można go znaleźć. Sławomir Mro­
żek odpoczywa po Festiwalu. Cały
więc honor napisania tekstów spły­
ną! na barki, a właściwie na pióro,
Brunona Miecugowa.

— W jaki sposób jeden autor da
sobie radę z tym zadaniem?

— Nie sam, bo przy współudziale
MRN, MHD, PSS, KZG, no i oczy­
wiście, mieszkańców poszczególnych
dzielnic Krakowa.

— Czy mógłby Pan zdradzić kilka
szczegółów przygotowywanej impre­
zy?

— Na pewno odbędzie się emocjo^-
nujące spotkanie sportowe. Nazwi­
ska mistrzów muszę jeszcze zacho­
wać w tajemnicy. Przewidziany kon
kurs uwieńczony zostanie niezwykle
oryginalną nagrodą. Specjalna bry­
gada szperaczy rozjechała się po ca

łym kraju i okolicy, w poszukiwaniu
tej jedynej nagrody. Sądzę, że uda
im się znaleźć tę cenną i niezwykle
rzadką rzecz.

— Jaką?
— Tego niestety nie mogę zdra­

dzić...
A więc do zobaczena wkrótce.

Rozmawiał: J. A.

innych

prasie
sprze-

10 nawi^n

Lu-

WALI SIĘ DOM PRZY
UL. CZARNOWIEJSKIEJ 42/8

JESZCZE w 1953 r. mieszkańcy
domu przy ul. Czarnowiejskiej

42/8 złożyli podanie o przeprowadze­
nie remontu budynku.

Sprawa została załatwiona poło­
wicznie. W ub. roku przystąpiono do
remontu, ale pod uwagę wzięto je­
dynie dom frontowy,-nie uwzględmo
no natomiast wcale oficyny, która
wówczas znajdowała się w o wie.e
gorszym stanie, niż frontowy budy­
nek. A obecnie?

Dwie ściany oficyny grożą zawa­
leniem, z podłogi zostały „fragmen­
ty", popękany piec może w każdej
chwili runąć, brak jest rynien, prze­
wody elektryczne są nienależycie
zabezpieczone, na skutek czego gro­
zi niebezpieczeństwo pożaru. Znisz­
czone są również kominy.

W stanie obecnym dom nie nada-
je się do zamieszkiwania. Lokatorzy
zaś, mimo iż nie korzystają z żad­
nych świadczeń, plącą niewspólmier
nie wysoki czynsz.

Mimo kilkakrotnych interwencji u

administratora i byłego przewodni­
czącego komitetu blokowego, loka­
torzy nie doczekali się konkretnej
odpowiedzi.

Komitet blokowy nr 24
Dzielnica Zwierzyniec

feh< NOWEJ HUTY

a TECZNB

„OPASKI"

Redaguje Kolegium.
Telefony: redaktor naczelny i se­

kretariat 246-78. dział miejski 846-34
dział terenowy 219-48, Łączności z

Czytelnikami: 542-53 (w godz. 10 17).
dział sportowy tel. 548-58.

Administracja RSW „Prasa"; u.

Wiśtna 2, II t>„ tel. 558-62.
Biuro Ogłoszeń: Kraków, Rynek

Główny 46. tel. 553-40, s

jgem. nr 2067 B—6 — 10371

NIE ma ich jeszcze w

najstarszych osied­
lach: A-O czy A-l. Po­
siadają je natomiast o-

siedla: C-l oraz C-2, a

wprowadzone zostaną
przez Przedsiębiorstwo
Budowy Sieci Elektrycz­
nej niebawem również i
w Osiedlu B-2.

O czym mowa? O prak
tycznych opaskach żeliw­
nych, zabezpieczających
przed otwarciem drzwi­
czek ulicznych latarni w

Nowej Hucie.
Krzeszowickie

dy Betoniarskie

czają zamknięcia
lowe tego rodzaju (poza
którymi znajdują się bez-

Zakła-
dostar-

meta-

przedsięwzięło dotąd odpowiednich
środków, aby zobowiązania załóg
sklepowych nie były czczym fraze­
sem. A powinno niezwłocznie to u-

czynić. Czas najwyższy, by na rekla­
macje kupujących z racji pewnych
towarów, sprzedawcy nie odpowia­
dali:

— To nie nasza wina, taki towar

otrzymaliśmy...
Obowiązkiem załóg sklepowych

jest nieprzyjmowanie złych arty­
kułów i dostarczanie odbiorcy to­
warów jak najlepszej jakości. Nie­
przestrzeganie tego świadczy o bez
dusznym stosunku do pracy i bra­
ku troski o dobro konsumenta.

<s)

godz. 19.15

20 „Mój

— godz. 18, 18, 20Apollo
kobiet".

Wanda
Escondido",.

Sztuka — godz. 16, 18. 20 „Kawiar­
nia przy głównej ulicy"^

Młoda Gwardia — godz. 15.30, 17.30.
19 30 „Zakazane piosenki".

Świt — godz. 16, 18, 20 „W matni".

16, 18, 20 „Zwiadowcy.
'

18, 20.15

godz.

uroczoW sprawozdaniach
natomiast w rzeczywistości

dziwy się dzieją
z realizacją pomysłów nowatorskich

pracowników ZB Nowej Huty
WOK0L placu Centralnego oraz wzdłuż ulicy Karola Marksa w No­

wej Hucie, są rozmieszczone plansze, ilustrujące osiągnięcia za­
łogi Zjednoczenia Budownictwa Nowa Huta, z zakresu rozwoju ruchu
racjonalizatorskiego. Podejdźmy do jednej z nich.

'

W łDZIMY tzw. rusztowanie rur-
’’ kowe na wózkach przesuwo­

wych, opracowanych przez brygadę
inż. Kuklińskiego. Zastosowanie tego
pomysłu przy budowie miasta Nowa
Huta daje rocznie 197 tys. zl oszczęd
ności.

Obok stoi plansza, przedstawiają­
ca pomysł kowala' M. Gozdka —

przyrząd do mocowania drutu zbro-
jarskiego, którego użycie w pro­
dukcji daje 29 ton zaoszczędzonego
żelaza w okresie rocznym. Dalej wi­
dzimy zbiornik na zaprawę do po­
jemników używanych przy metodzie
uprzemysłowionego budownictwa
mieszkaniowego. Użycie tych pojem­
ników pozwala zaoszczędzić dal­
szych 17.900 zl w stosunku rocznym.

Niesposób wymienić wszystkie po
mysły racjonalizatorskie, bowiem —

już w pierwszym półroczu roku
bież, jest ich aż 99. Z tego zastoso­
wano w produkcji 85. Przewidziana
oszczędność z tytułu, zastosowania
tych wynalazków i udoskonaleń w

produkcji, wyniesie około jednego
miliona 450 tys. zł.

TYLE wyczytaliśmy ze sprawo­
zdania. A teraz posłuchajmy, co

słychać na ten temat „w terenie".

Racjonalizator Eugeniusz
Gieras na zastosowanie swego

pomysłu czeka już od 1954 r„ bo do
dnia dzisiejszego — nie ma się kto
zająć wykonaniem prototypu. Po­
mysł jego polega na wykonaniu przy
rządów do wycinania otworów w bla
szanych przewodach wentylacyj­
nych. Obecnie czynność tę wykonu­
je się tzw. domikiem i nożycami do
cięcia blachy. Zabiera to dużo czasu.

Podobnie sytuacja przedstawia się
z pomysłem Stefana Paląka, mał­
żeństwa Hussarsklch i wielu inhycii
— mimo że niektóre z nich są na­
der ważne dla produkcji nic tylko
ZBM NH, ale nawet ogólnopaństwo
wej. — Przykład — wynalazek, do­
tyczące ceramicznej glazury opraco­
wany przez małżeństwo Hussarsklch.

JAK się dowiadujemy, wykona­
nie dokumentacji jednego po­

mysłu trwa przeciętnie pól roku.
Niewspółmiernie krócej jednak trwa

wykonanie dokumentacji tych racjo­
nalizatorów, którzy są w „ścisłym
kontakcie" z wykonawcami doku­
mentacji.

Dlaczego tak się dzieje? Otóż wyko
r.anie dokumentacji zleca się nielicz
nym osobom, otaczającym „ołtarz"
Klubu Techniki i Racjonalizacji. W
rezultacie, kilku inżynierów uzyska­
ło sobie jak'gdyby monopol, całkiem

przy tym intratny.
Nawał zleceń nie pozwoli im wy­

konywać dokumentacji w przepisa­
nym terminie. sAle i na tfl znalezio­
no radą: w takich wypadkach, prze
dawnione zlecenia wycofuje się, aby
je wydać z nową datą...

Szkoda jedynie, że za tak „pomy­
słowe" usprawnienia aparatu admi­
nistracyjnego Klubu Techniki i "

cjonalizacji inż. Bujakowski nie
żądał wynagrodzenia...
P) ALSZYM hamulcem rozwoju

ehu racjonalizatorskiego

Najwyższy czas

„przewietrzyć"
Rotundą

1EDNĄ z największych sal

lowych Krakowa jest popula
na Rotunda, mieszcząca się w bu­
dynku II Do-mu Akademickiego.

Mimo letnich wakacji bawi się tu

co tydzień około tysiąca osób, żarów
no studentów jak i zaproszonych
gości. Mówi się, że na Rotundę to

jeszcze „za mało". My jednak twier

dzimy, że żaden szanujący swoje
zdrowie student nie powinien się tu

bawić w ogóle, dopóki w Rotundzie
nie zostaną zainstalowane wentyla­
tory. Właściwością tej sali jest bo­
wiem kompletny brak wentylacji.

Nawet okna są zabite gwoździa­
mi lub zamknięte na kłódki, jakoby
w celu uniemożliwienia „podawa­
nia" biletów. Rezultat jest taki, że
mniej „odporni" na straszliwe górą
co i zaduch, zaczynają się pocić o-

koło godziny 20 i opuszczają zaba­
wę. Zostają tylko „przyzwyczajeni",
którzy dawno stracili nadzieję na

wywietrzenie sali.

Nie będziemy wchodził w spra­
wy rzekomych kombinacji bileto­
wych. — Od tego jest personel po­
rządkowy, aż nadto liczny, naszym

zdaniem. Twierdzimy natomiast —

wyrażając życzenie wszystkich stu­
dentów i gości — że Rotunda win­
na bezzwłocznie otrzymać wentyla­
cję, na co administrację chyba stał,
jeśli bilet wstępu dla studenta kosz­

tuje 6 zł, a dla gościa 15. (gaw)

ba-
r-

»Dzieła wybrane*
Fryderyka Schillera
IM AKŁADEM Państwowego Instytu-
1 ’

tu Wydawniczego ukazały się O-
statnio 3-tomowe „Dzieła wybra­
ne" Fryderyka Schillera. Poszcze­
gólne tomy „Dziel" zawierają liczne
utwory poetyckie, listy poety oraz

dramaty: „Zbójcy", „Intryga i mi­
łość", „Don Carlos", „Wallenstein",
„Dziewica Orleańska", „Wilhelm
Tell". i „Dymitr".

„Dzieła wybrane" poprzedza ob­
szerny wstęp Adolfa Sowińskiego,
zawierający omówienie twórczości

wielkiego poety niemieckiego.

4 MILIONY ZŁOTYCH
OSZCZĘDNOŚCI

DZIĘKI
RACJONALIZATOR­

SKIM
USPRAWNIENIOM

więo listy z

dyrekąji HiL

sg pocztą, a

gońca? Prze-

Ra-
za-

piecznlkl) niezupełnie sta
rannie wykonane. Dzie­
ciarnia nowohucka otwie
rala więc często latar­
nie i grzebała w bez­
piecznikach, będących
„pod napięciem", psuła
oświetlenie i

się na ęiężkie
prądem.

— Wymyślcie
pieczającego przed otwie­
raniem drzwiczek przez
niepowołanych — zwró­
cono się do Przedsiębior­
stwa Budowy sieci Elek­
trycznej.

narażała

porażenie

coś zabez

Pracownicy PBSE, z

inż. Grabowskim na cze­
le, nie zawiedli. Zapro­
jektowali oraz wykonali
praktyczne opaski zabez­
pieczające. (em) .1. .j .;

q r q WNIOSKI racjo-
jOO nalizatorskie zło­
żyli w ciągu ubiegłego
półrocza pracownicy Hu­
ty im. Lenina. Z liczby
tej, już 430 usprawnień
zastosowano przy produk
cji. Przyniosą one ok.
czterech milionów zło­
tych oszczędności.

Największa ilość wnios­
ków napłynęła z rejonu
wielkich pieców, siłowni,
walcowni zgniatacza oraz

koksochemii. (S)

Dlaczego
OZR do

przesyłane
nie przez
cięż korespondencja, wy­
syłana przez pocztę, doj­
dzie do adresata dopiero
po dwóch dniach? (SP)

DALSZYM hamulcem rozwoju ru­
chu racjonalizatorskiego jest

opóźnianie kalkulacji oszczędności
z zastosowania pomysłu, a następnie
przetrzymywanie jej w biurku głów­
nego księgowego. Nie może to wpły­
nąć mobilizująco na załogę, gdy cze

kanie n» wynagrodzenie za pomysł
przeciąga się niejednokrotnie do...
kilku miesięcy, (c)

DLACZEGO POCZTĄ

ZY daleka jest droga
J z Oddziału Zaopa­

trzenia Robotniczego ZPB

Huty im. Lenina do dy­
rekcji huty? — Skądże,
zaledwie 300 m.

„NARZUT" NIE NA
MIEJSCU...

n q 7ŁOTYCH zamiast
26 liczono za kilo­

gram kiełbasy karczew­
skiej w sklepie spożyw­
czym, prowadzonym przez
Oddział Zaopatrzenia Ro­
botniczego przy ZBM NH.

Podobnymi „narzutami"
obciążano tam również

ceny innych wędlin.
Sprawą zajął się nowo­

hucki inspektorat Pań­
stwowej Inspekcji Han­
dlowej, stwierdzając, że
wszelkie
mają tu racji bytu, gdyż
nie jest to bufet, lecz

otwarty 1 dostępny dla

ogółu punkt sprzedaży de

talicznej. (—wa)

„narzuty" nie

Wystawa historii Wawelu — wt.sł
ki. środy, czwar'k.. g>lŁ 9 — 14 ..50,
piątki ą idz 12 — 18.
Muzeum Archeologiczne przy PAN

(ul. św. Jana) — „Zbiory archeolo­
giczne".

Pałac Sztuki — wystawa obrazów
dawnych mistrzów.

Oddział
Smoleńsk

Muzeum
caII)—
wym",

Wystawa w donm Szolayskich (pl»
Szczepańsk’ 9).

JMuzeum Historyczne miasta Kraka
wa (ul. św. Jana 12).

DYŻURY

Muzeum Narodowego (uh
9) — wysiawa.
Etnograficzne (pi. Wolni*
„Sztuka w stroju ludu*

Pogotowie Ratunkowe — ul. Sie*
mira Jakiego 1. Telefony 222-22 . 594-13
1 211-12 uiziela omK', we wszyst­
kich nagłych wypalkach 1 nagłych
zachorzemacb oraz w przypadkach
położniczych.

Ambulatorium Pogotowia czynna
jest całą dotę.

APTEKI

Dietla 76, Karmelicka 23, Szcze­
pańska 1, Lubicz 7, Długa 88, Kra­
kowska 19, Rynek Podgórski 9.

DYŻUR CHIRURGICZNY ’

Oddział Chirurgiczny Szpitala im,
Biernackiego (ul. Trynitarska 11).

DYŻUR POŁOŻNICZY
II Klinika Położnictwa i Chorób

Kobiecych AM.

5,00
mości
nicze ...

chłopów regionu krakowskiego
Omówienie programu dnia i komu­

nikaty 5,48 Gimnastyka 6,00 Stan po­
gody 1 dziennik poranny 6,15 Z pio­
senką do pracy 6,33 Kalendarz radio­
wy 6,40 Muzyka 6,45 Gimnastyka 6,55
Omówienie programu 7,00 Stan pogo- ■
dy i dziennik poranny 7,15 Soliści w

repertuarze rozrywkowym 7,38 Stan
pogody 7,40 Wiadomości 7,45 Stylizo­
wana muzyka rozrywkowa 8,00 Kon­
cert orkiestry Rózgi. Wróci. 8,30 Dla
dzieci miód. opow. Jarosława Rud-;
mańskiego „Wesoła paczka", 8,50 Mu
zyka taneczna 9,00 Piosenka tygodnia
9,06 Koncert życzeń 12,04 Wiadomości
12,10 Przegląd prasy stołecznej 12,15

Melodie ludowe różnych narodów —

12.50 Aud. d>la wsi 13,05 Omówienie
programu 13,10 Koncert estradowy
14,00 Wiadomości, informacje, komu­
nikat o stanie wód, 14,10 „Przewaga"
fragm. noweli M. C3ar!ke‘a 14,30 Vi-
teslaw Novak: Serenada f-dur 15,05
Utwory muz. w wyk. Wł. Walentyno
wtoza (fortep.) 15,25 Tydzień muzyki
rumuńskiej (pieśni) 15,50 Felieton na

tematy międzynarodowe 16,00 Listy i
piosenki 16,12 Koncert 16,30 Dziennik
krakowski i kom. meteor. 16,40 Mu­
zyka taneczna 17,00 Z życia Związku
Radzieckiego 17,30 W rytmie sporto­
wym 17,45 „Opowieść o pierwszym
teatrze" — fragm. pow. Janusza Kor
czaika, 18,10 Piosenka tygodnia 18,15
Wiadomości 16,20 „Arcydzieła muzy­
ki fortepianowej" 18,50 Radiowy po­
radnik językowy 19,00 Muzyka i ak­
tualności 19,25 Aud. o książce 19,45
Muzyka taneczna 20,10 Giuseppe Ver
di: „Aida" — opera w 4 aktach 21,30
Stan pogody i dziennik wieczorny —

21.50 Kronika sportowa 22,00 d. c .

opery 23,07 Muzyka taneczna 23,50
Ostatnie wiadomości 24.00 Hymn i.
koniec audycji.

Skoda, 24.v1n.55

Początek audycji 5,05 Wiado-
5,10 Poranne rozmaitości rol-
5,30 Gramy i śpiewamy dla

5,40

OGŁOSZENIA DROBNE
NAUKA

Wpisy na kursy księgowości I 1 II
stopnia, planowania, analizy gospodar­
czej, organizacji 1 planowania handlu
przyjmuje Dyrekcja Kursów Pol. Tow.
Ekonomicznego, ul. Straszewskiego 27
1 Floriańska 3S, tel. nr 538-25 w godz;
9do19. K-2813

PRACOWNICY POSZUKIWANI

MONTERÓW SILNIKOWYCH — z długoletnią praktyką zatrudni na­
tychmiast Nowohuckie Przedsiębiorstwo Transportowe Budownictwa

Przemysłowego w Nowej Hucie. Wynagrodzenie wg stawek akordo­
wych. Dojazd tramwajem nr 5 (z Krakowa do pętli na Kombinacie).

K-2768

Cierpisz na astmę?
^/^Sstmosan

wyrobu Polskiego Przemysłu Zielarskiego
Do nabycia w aptekach, punktach aptecznych

i drogeriach MEID

J



Na polskich pływaków przyszły chude lata

Brak narybku
sprawia, ze przegrywamy

nie tylko z nowymi rytuałami
ale i ze starymi
których niedawno biliśmy

1 I TARŁA się u nas opinia, że jedy nym lekarstwem dla podciągnięcia
formy u zawodnika jest wezwań ic go na obóz, zgrupowanie czy jak

tam nazwiecie. Wypływa ona stąd, że u siebie zawodnicy na ogół mało
trenują i że klubowi trenerzy i działacze nic kontrolują przygotowań
wychowanków. Bywa też czasami, że zawodnik nie ma w klubie odpo­
wiednich warunków i to jest jedyny bodaj wypadek usprawiedliwiający
długotrwale zgrupowania.

Sukces
zapaśników

w Jugosławii
Zawodnicy polscy startujący

w barwach ZS Górnik w za­
paśniczym „Pucharze Adriaty­
ku" (styl klasyczny) w miejsco­
wości Pula w Jugosławii odnie­
śli zwycięstwo nad drużyną go­
spodarzy Proletaryj — 5:3. Sznaj
der, Kasperczyk, Gondzik i To­
bola położyli swych przeciwni­
ków na łopatki, a Kuczyński
zwyciężył na punkty.

W drugim spotkaniu (w
nieju startuje 8 zespołów
bowych) drużyna szwedzka
konała Partyzanta — 7:1.

stępnym przeciwnikiem Polaków

będzie Partyzant.

tur-

klu-

po-
Na-

Finał
Pucharu Polski
pINAŁOWE spotkanie piłkarskiego

Pucharu Polski między stołecz­
nym CWKS i gdańską Leehią roze­
grane zostanie 29 września w War­
szawie.

Przyjęcie
dla piłkarzy NRF

w Moskwie
Z OKAZJI pobytu w Moskwie pił­

karzy Niemieckiej Republiki Fe­
deralnej odbyło się 22 bm. przyjęcie
wydane przez Wszechzwiązkowy Ko­
mitet do Spraw Kultury Fizycznej i

Sportu przy Radzie Ministrów ZSRR.

! Na przyjęciu obecni byli piłkarze
reprezentacji NRF . ą przewodniczą­
cym Niemieckiego -Z-tóążku Piłkar­
skiego — dr. P. Bauwensem na cze­
le, piłkarze reprezentacji Związku
Radzieckiego, trenerzy obu repre­
zentacji, angielscy sędziowie, którzy
prowadzili mecz.

Gości powitał przewodniczący
Wszach związkowego Komitetu do
Spraw Kultury Fizycznej przy Ra­
dzie Ministrów ZSRR — Ń. Roma­
now oraz zastępca przewodniczące­
go Sekcji Piłki Nożnej —

. W. Żai-
cew.

Na przyjęciu obecni byli również
kierownicy
sportowych,
sportowych,

Przyjęcie,

radzieckich organizacji
przedstawiciele zrzeszeń
prasy i radia.

___

które upłynęło w przy­
jaznej atmosferze, zakończył koncert
z udziałem moskiewskich artystów.

WGOWiN

Ll STADIONAChTw/aTA

W międzynarodowym spotkaniu
piłkarskim Lokomotiv Pilzno prze­
grał z reprezentacją zrzeszenia Akti-
Vist (NRD) 3:5. *

W międzypaństwowym spotkaniu
kajakowym Czechosłowacja pokona­
ła Szwecję 62:56. *

W Jugosławii rozpoczęły się roz­
grywki I ligi piłkarskiej na rok
1956. Przodownikiem jest dzięki naj­
lepszemu stosunkowi bramek mistrz
Jugosławii Hajduk Split.

*

Rozegrany w Wiedniu mecz teni­
sowy Austria — Czechosłowacja za­
kończył się zwycięstwem gospodarzy
— 4:1. Jedyny punkt dla CSR zdo­
był Zabrodsky zwyciężając Saiko —

6:4, 6:1, 3:6, 1:6, 6:2.
*

Drugi etap wyścigu kolarskiego
„Dookoła Słowacji" prowadzący z

Nitry do Suboty (193 km) zakończy!
się ponownym zwycięstwem Vese-

ly‘ego — 5 .38 .56.
*

Przebywający na tournee w Belgii
zeszłoroczny mistrz Czechosłowacji
Spartak Praga Sokolovo zwyciężył
lespól La ęautoise = 4:1,

Ale wypadki takie należą do wy­
jątków. Na przykładzie ostatniego
zgrupowania pływaków na AWF wi­
dać było z każdym dniem coraz wy­
raźniej jak szkodliwie działa na za­
wodnika to długie,' wspólne przeby­
wanie, wspólne treningi ltp.

Dr Klonowicz, która opiekuje się
Pływakami pmd koniec imprez II
MISM jMwiedziala nam wprost:

— Ta słaba forma to wynik zbyt
długiego obozu. Zawodnicy po kil­
ku dniach są już psychicznie zmę­
czeni przebywając wspólnie. Za
długo są oderwani od rodzin, wła­
snych zajęć itd.
Wniosek stąd idący jest prosty:

Sekcja Pływania GKKF powinna
zerwać z dotychczasowym trybem
obozowym a przede wszystkim dbać
o zapewnienie treningu zawodnikom
w domu.

Jeszcze jedną bolesną naukę po­
winni wyciągnąć pływacy z II MISM.
Okazało się jaskrawo, że nasza re­
prezentacja jest obok Węgrów naj­
starsza jeśli chodzi o staż pływacki.
To, co wskazywaliśmy, że bodaj od
trzech czy nawet czterech lat obra­
camy się w zaczarowanym kręgu
starych nazwisk; Gremlowski, Mrocz
kowski, Tolkaczewski, Lewicki, Bo­
niecki, Nikodemski itd., itd.
naszemu pływaniu nowych
nowych nazwisk.

IUNIORKI węgierskie np. Pajor i
J Ripszima Szekely biją rekoriy
państwowe seniorów, 15-letnia uczeń
nica z Erfurtu Marlies Geissler, <'
której z pewnością nie jeden raz

jeszcze usłyszymy — wygrywa z E-
wą Szekely!

14-letnia Karm Taege pływa na

400 m dow. lepiej od naszych rekor-
dzistek. Rumuński junior Bock u-

stanawia rekord kraju na 100 -m

dow. w czasie, którego rok temu nie
wstydzili się nasi seniorzy — 59,1
(na 50 m basenie!).

A u nas... po. latach tłustych przy­
szły na pływanie bardzo chude la­
la. Sprawą sekcji przede wszystkim
jest zamienić je w krótkim okresie
czasu na dawniejsze.

Uczyniły też postępy nasze dawne
rywaiki, rówieśnice naszych rekor-

Brak
twarzy,

Dzienniki niemieckie
o meczu

ZSRR - NRF
p RASA niemiecka zamieszcza na
Ł pierwszych stronach obszerne

sprawozdania z międzynarodowego
meczu piłkarskiego ZSRR — NRF
rozegranego w ubiegłą niedzielę w

Moskwie. Wszystkie gazety stwier­
dzają, iż drużyna radziecka grata
znacznie lepiej, przewyższała wyraź­
nie Niemców i odniosła w pełni za­
służone zwycięstwo.

Zachodnio - ber­
liński dziennik
„Montagsecho" pi-
sze: „Zwycięstwo
piłkarzy radziec­
kich jest zasłużo­
ne. Było ono re­
zultatem doskona­
lej gry reprezen­
tacji ZSRR w dru­
giej połowie me­
czu, kiedy uzyska­
ła ona zdecydowa­
ną przewagę. W
tym okresie gra

toczyła się niemal przez cały czas

na przedpolu bramki NRF i tylko
dzięki doskonałej grze bramkarza-
llerkenratha oraz środkowego obroń­
cy Liebricha napastnicy radzieccy
nie strzelili większej ilości bramek.
Właśnie przede wszystkim dzięki tym
dwu piłkarzom nasza drużyna nie
poniosła wyższej porażki".

HAMBURSKI dziennik „Die Welt"
również stwierdza, że w drugiej

połowie spotkania stroną atakującą
byli tylko piłkarze radzieccy. Gazely
publikują także wypowiedź sędziego
Linga, który powiedział: „Gra była
szybka, ciekawa i toczyła się w

prawdziwie przyjacielskiej atmosfe­
rze. Piłkarze radzieccy byli w prze­
kroju całego spotkania nieznacznie
lepsi od przeciwnika. W zespole zwy
cięzców najwyższą klasę zademostro
wal doskonały pomocnik — Netto
a w drużynie NRF wysokie umiejęt­
ności pokazał bramkarz Herkenrath".

Prasa niemiecka zamieszcza także
wypowiedzi trenera drużyny NRF —

Iłerbergera oraz kapitana zespołu F.
Waltera. Wyrazili oni zadowolenie,
że w spotkaniu z tak silnym prze­
ciwnikiem ponieśli tylko nieznaczną
porażkę.

Organ FDJ „Jungę Welt" pisze m

in.: „Było to nie tylko spotkanie
dwóch zespołów reprezentujących
najwyższy poziom światowy, ale tak
że spotkanie przyjaźni, które poka­
zało wolę wzajemnego zrozumienia
jniędzy narodami".

Finlandia

91:82

r. Helsinki
95:79

kUeioła £.ek&ahiuatnoźel

Finlandia

— To mnie trochę ochładza!...

Kola Sportowego Bieżanowianka

w teatrze!...

dzistek. Wielkim zaskoczeniem była
świetna forma Markovej (CSR), któ­
rą wielu pamięta bodaj z 1951 r.

kiedy to występowała przeciw Pol­
sce jako Maagova. Markova przepły­
nęła w finale 11 MISM 400 m dow.
w 5:19 czym zakwalifikowała się do
czołówki w Europie. Doskonale pły­
wa też niezmordowany i wiecznie
młody Fritsche (NRD).

Widać więc wyraźnie, że bici je­
steśmy nie tylko przez młodszych-
bardziej utalentowanych ale i sta­
rych, dawnych rywali. Musi więc
istnieć jakaś przyczyna tego stanu

rzeczy. Usunąć ją to zadanie na

najbliższy okres dla naszych dzia­
łaczy i trenerów7.

P O UNII Nawiślan drugim jubila-
1 tern krakowskim było Koło Spor

towe Sparta Bieżanowianka, która
ostatnio obchodziła jubileusz 30-le-
c:a swego istnienia.

Podczas jubileuszowych uroczysto­
ści na boisku Bieżanowianki — prze
mówienie okolicznościowe wygłosi!
przewodniczący Rady Kola dr W.
Lipowski, kreśląc historię Kola i za

poznając zebranych z jego osiągnię­
ciami.

Sekcje zapaśnicze i piłkarska posz
czynić się mogą największymi sukce
sami. Zapaśnicy Bieżanowianki wal­
czą w drugiej lidze, mając w swym
zespole m. in. reprezentanta Polski
— K. Michalika, a piłkarze toczą za

cięte boje w III lidze, zdobywając
tytuł wiosennego mistrza ligi i bę­
dąc najpoważniejszym kandydatem
na zajęcie pierwszego miejsca w

końcowej fazie rozgrywek.
Kolo Sportowe Bieżanowianka

skupia w swych szeregach ponad
200 czynnych sportowców. Z wydat­
ną pomocą przychodzi Kołu zarów­
no Rada Wojewódzka ZS Spartak,
jak i Wytwórnia Drożdży, przy któ­
rym to zakładzie pracy Kolo istnie­
je.

IV związku z jubileuszem odzna­
czono zasłużonych działaczy i zawód
ników złotymi i srebrnymi odznaka­
mi Sparty Bieżanowianki oraz wrę-

Znóui gramy w „totka"!

Nowy konkurs

sportowy PKOI
| ESZCZE nie przebrzmiały echa
J Vł konkursu PKOI, a już organi­
zatorzy przygotowali nowego „totika"
na odgadnięcie wyników piłkarskich
z dnia 4 września. Typować będziemy
następujące spotkania I i II ligi:

1. Lechia Gdańsk — CWKS War­
szawa.

2. Górnik Radlin — Garbarnia Kra­
ków. „

3. Gwardia Kraków — Stal Sosno­
wiec.

4. Gwardia Warszawa — Włókniarz
Łódź.

5. Kolejarz Poznań — Gwardia Byd
goszcz.

6. Ruch Chorzów — Polonia By­
tom.

7. CWKS Bydgoszcz —Stal Gdańsk.
8. Górnik Bytom — Budowlani O-

pole.
9. Górnik W’ałbrzych — AKS Cho­

rzów.
19. Gwardia Kielce — CWKS Kra­

ków.
11. Górnik Zabrze — Naprzód Li-

piny.
12. Cracovia Kraków — Sparta War

szawa.

Dwie ostatnie pozycje zamieszczo­
ne w kuponie są rezerwowe. Kon­
kursem zostaną objęte kupony, które
wypełnione zgodnie z pouczeniem na

odwrocie blankietu wpłyną do PKOI
do 2 września, godz. 20.

Przypominamy, że wszystkie trzy
odcinki kuponu należy wypełnić iden
tycznie. Obcinek A i B trzeba wy­
słać do PKOI, a odcinek C uczestnik
konkursu zatrzymuje dla siebie. Na
jednym kuponie wypełnić można 5
wariantów rozwiązań, za każdy z nich
nalepiając znaczek PKOI w cenie
2 zł.

Kupony konkursu oraz znaczki
PKOI są do nabycia w kioskach „Ru
chu“.

Ut W najbliższą sobotę i niedzielę,
27 i 28 bm. odbędą się na Dunajcu
międzynarodowe zawody kajakowe
z udziałem zawodników czechosło­
wackich oraz kajakarzy Sparty
W-wa, CWKS Bydgoszcz, Unii Szcze
cin i Sparty Szczawnica.
tt W Olkuszu sekcja piłki nożnej

Powiatowego Komitetu Kultury Fi­
zycznej i kolo sportowe Stal zorga­
nizowały turniej drużyn dzikich
Udział w rozgrywkach bierze dwa­
naście drużyn, które podzielone zo­
stały na 3 grupy. W poszczególnych
grupach zespoły, grają systemem
^każdy i każdym".

Po raz cziuarty
Polska - Finlandia
w pływaniu
Międzypaństwowe spotkanie
LTA pływackie Finlandia — Polska,
które odbędzie się w dniach 26—27
sierpnia w Helsinkach będzie kolej­
nym 21 meczem naszej reprezenta­
cji. Z pływakami kraju „tysiąca ję­
zor" spotkamv się po wojnie po raz

drugi. W 1953 r. gościli u nas w War
szawie, gdzie rozegrali spotkanie na

pływalni CWKS. Pamiętacie prawdo­
podobnie milutką 16-letnią blondyn­
kę Raillio. która przy prezentacji
wchodziła na słupek i robiła miły
dyg, za który dostawała siarczyste
brawa. Od wizyty Raillio upłynęło
wiele wody w Wiśle. W tym roku
Finka oraz jej koledzy Tikka i Kah-
konen weszli do czołówki europej­
skiej w swoich specjalnościach tj.
na 100 m grzbiet., 200 m żabką oraz

100 i 4G0 m dow. Qni też będą naj­
groźniejszymi przeciwnikami naszych
zawodników.

A oto tabela spotkań naszej repre­
zentacji z Finlandią:

1933 r. Warszawa — Polska — Fin­
landia

1939
Polska

1953 r. Warszawa — Polska — Fin­
landia 86:51

1955 r. Helsinki
Polska ?

czono dyplomy. Następnie najstar­
szy czynny piłkarz tej drużyny —

Groblicki wciągnął flagę ZS Sparta
na maszt i rozpoczęto spartakiadę,
zorganizowaną z okazji jubileuszu.

Do najciekawszych spotkań spar­
takiady należał mecz zapaśniczy mię
dzy Stalą Nowy Bytom a Bieżano-
wianką, zakończony zwycięstwem
gospodarzy 6:2. W turnieju piłkar­
skim juniorów pierwsze miejsce za­
jął Dąbski, zwyciężając Bieżanowian
kę 6:0. a Kolejarza Prokocim 3:0. Na
drugim miejscu uplasował się Kole­
jarz po zwycięstwie nad Bieżano- ■
•wianką 1:0.

W drugim dniu spartakiady odbył
się mecz piłkarski między pierwszy­
mi drużynami Bieżanowianki i Re-
sovii. Uzyskano wynik nierozstrzy­
gnięty 1:1 (1:0).

Adamczyk
o włos od pobicia
rekordu Polski

W drugim dniu konkurencji lekko­
atletycznych Spartakiady WP padlo
kilka bardzo dobrych wyników. W
biegu na .290 m pierwsze miejsce za­
jął Jarzembowski w dobrym czasie
21,7, a na IW m ppi triumfował Kar-
daś w 15,1.

Wiele emocji dała publiczności kon
kurencja skoku o- tyczce, w której
Adamczyk był o włos od pobicia swe

go własnego rekordu Polski (4,36).
Rozpoczął on od wysokości 4,20 i po­

konał ją w drugiej próbie. 4,30 prze­
szedł Adamczyk za pierwszym razem,
a wysokość 4.40 w drugim skoku
strącił bardzo nieznacznie. Z powodu
zapadających ciemności Adamczyk
zrezygnował z trzeciej próby.

W spotkaniu oldboyów
Krakótu — Kielce

6=3
W Kielcach odbył się mecz piłkar

ski oldboyów Krakowa i Kielc. Po
ciekawej grze zwyciężył przekonu­
jąco Kraków 6:3 (4:2). Bramki
zwycięzców zdobyli: Flanek 4 i
wak 2. Dla pokonanych Ziental
Machel 1,

0 narciarzach
»na mokro«
ZNAJOMY szarpnął mnie za rękę

i naśladując zakopiańskiego spi­
kera Zdzisława Motykę wyskando-
wał:

_

stacze... Andrzej... Daniel...
Gąsienica..

poliny. Z wieży

Pobiegłem za je­
go wzrokiem. Z
trampoliny na pły­
walni CWKS w

Warszawie wypry­
sną! silnie zbudo­
wany blondyn, za­
kreślił w powie­
trzu łu-k i spadł do
wody. Po chwili
ściskamy rękę mi­
strza Polski w ske
kach na nartach.

— Trenuje Pan
skoki do wody?

— Trochę. Ska-
czę tylko z tram-

,___ __ _ ____

me mam odwagi od­
kąd spadłem na plecy. Aż mi wtedy
skóra popękała.

— To jednak inny skok niż na nar

tach.
— Zupełnie... Lecąc na dechach na

wet 80 m nie odczuwam lęku.
— Co Pan porabia w Warszawie?
— Przeżywam zawód... Myślalem,

że będę skakał w czasie Festiwalu
na igelicie, a tu mc z tego. Podob­
no mamy wyjechać do NRD treno­
wać na tamtejszych skoczniach ige­
litowych. Dobrze by nam to zrobiło.

Na czas Festiwalu wielu zakopian
skich mistrzów nart przybyło do War
szawy Byli bracia Czarniakowie,
Wojtek Wawrytko, Symek Zarycki
no i oczywiście starzy „warszawia­
cy" Styrczula, który odbywa służbę
wojskową oraz Staszek Karpiel, od
trzech lat mieszkaniec stolicy. (S)

Str. A

Gwidon Miklaszewski

—

. ..a te upal śpię zawsze przy

otwartej lodówce!

— Szkoda, że schudłaś, kochanie,
w zeszłym roku dawałaś znaczne

więcej cienia!

— Tam jeszcze wciąż taki upali

Ecno KRAKOWSKIE

Kolejarz Kraków
w finale
Pucharu CłłZZ
tu lekkoatletyce

TRZECH miastach: w Warsza-
’ ’

wie, Krakowie i Łodzi odbyły
się półfinałowe spotkania lekkoatle-
tyczne o Puchar CRZZ. Na podsta­
wie uzyskanych rezultatów do fina­
łu zakwalifikowały się drużyny;
Sparta Warszawa, Sparta Gdańsk i
Kolejarz Kraków.

Z krakowskich zawodów na uwa­
gę zasługuje wynik Plewy na 4oO m

ppl. — 53,5, Janiszewskiego — 7.10
wskokuwdali4.15mwskokuo
tyczce oraz Tomanówny (Budowlani

Chorzów) 153 cm w skoku wzwyż.

»Dom Książki«

ogłosił subskrypcję
dzieł

Mackiewicza
Sienkiewicza
Żeromskiego
Erenburga
Gorkiego

DOM KSIĄŻKI" ogłosił sub­
skrypcję na dzieła Mickiewi-

;a, Sienkiewicza, Żeromskiego,
renburga i Gorkiego.

„Dzieła wszystkie" Adama Mickie­
wicza ukazują się w setną rocznicę
śmierci poety, w 16 tomach, pod re­
dakcją Juliana Krzyżanowskiego,
Stanisława Pigonia, Leona Płoszow-
skiego, Henryka Walpe, Kazimierza
Wyki.

Cena 16 tomów wynosi 240 zł.
Przy subskrypcji -wpłaca się 25 zi.
Do chwili obecnej ukazały się 4 to->

my.
Mickiewicz wydany został bardzo

starannie, w płóciennej wiśniowej o-

ptawie. Całość ma się ukazać do
końca br. nakładem „Czytelnika".

„Wybór pism" Henryka Sienkie­
wicza obejmuje dwanaście tomów,
w płótnie z ilustracjami J. M. Szan­
cera, z wstępem Leona Kruczkow­
skiego.

„Wybór" obejmuje „Nowele, „Krzy
żaków", „Ogniem i Mieczem", „Po­
top", „Pan Wołodyjowski", „Quo va-

dis" oraz „W pustyni i w puszczy".
Całość kosztuje 185 zł., przedpłata

30 zł. Sienkiewicza wydaje PIW.

„Dzieła" Stefana Żeromskiego u-

każą się nakładem „Czytelnika" w

23 tomach. Całość kosztuje około
300 zł. Wydanie obejmuje wszystkie
dzieła Żeromskiego, nie wiadomo
tylko czy obejmie także „Dzienniki",
Nam wydaje się, że jeżeli „Dzienni­
ki" me zostały zaplanowane w tym
wydaniu, należy je czym prędzej
włączyć. „Dzienniki" cieszyły się o-

gromnym powodzeniem, a ponadto,
skoro kupuje się wszystkie dzielą
Żeromskiego, pragnie się posiadać
naprawdę wszystkie w jednakowym
wydaniu. Dlatego też apelujemy do
„Czytelnika" o powzięcie takiej wła­
śnie decyzjh

Dzieła Żeromskiego ukażą się pod
redakcją prof. Stanisława Pigonia,
ze wstępem prof. Henryka Markie­
wicza.

Przedpłata wynosi 35 zł.

„Dzieła wybrane" Erenburga w 5
tomach, nakładem „Czytelnika" o-

bejmują utwory: „Upadek Paryża",
, Burza", „Dziewiąta fala" oraz opo­
wiadania, wiersze, szkice i artyku­
ły. Wydanie kosztuje 140 zł, przed­
płata wynosi zł 30.

Wreszcie ogłoszono subskrypcję na

„Pisma Maksyma Gorkiego" obej­
mujące 16 tomów, w tym powieść,
dramaty, ojąowiadania, artykuły pu­
blicystyczne oraz korespondencje.
Pełne wydanie kosztuje 283 zł 70 gr.
Przedpłata zł 36. Wydawcą jest PIW.

Subskrypcje przyjmują na wymie­
nione wydania księgarnie tzw. ogól-,
noasortymentowe „Domu Książki".

Wszystkich bibliofilów zachęcamy
do subskrypcji, tym bardziej, że nie
wiadomo dlaczego zlikwidowano ra­
talną sprzedaż literatury pięknej.

(Woy) J


